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Kraków, Czwartek 31 grudnia 1936 r. 
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Szczegóły strasznej katastrofy lofniczej 
Co było przyczyną katastrofy? 


WARSZAWA, 29. 12.  Jiik tc już 
wczoraj donosiliśmy, obok Rawy Ru- 
skiej miała: miejsce Straszna katastro- 
sa lotnicza, w której, jak Się obecnie 
' okazżło, straciło życie dwie osoby, 
kilka zostało ciężko rannych. 

Nad wsią Łuszozac w pobliżu Toma 
szewa Lubelskiego zauważono szybu. 


aj mi ziemi, nastąpił kapoiaż i 


jacy na wWeglyzoj Lain: dwumotoro 


wy samolot pasażerski. W pewnsśm 
momencie pilot Zniżył lot, zamierza. 
iąc lądować, Aparat schodził bardzo 
szybko; w ohwili, gdy dotknął kola- 
równo" 
cześnie kabina stanęła w ogniu, praw 
dopodobne wskutek _ eksplodowani? 
zb'orników z benzyną. 

micie ludność pośpieszyła Na- 


tychmidst z pomocą. j 

Poparzonych i rannych pasażerów 
wyciągnięto z kabiny i udzielono im 
pierwszej pomocy. 

Jak się okazało, śmierć w katastro- 
fie pon'eśli dwaj pasażerowie, którzy 
siedzieli na pierwszych miejscach, tuż 
za kabiną pilota. 

Byli to hr. Łoś i mechanik met 


Madryt pod gradem bomb 
KONTRATAK WOJSK RZĄDOWYCH 


PATYŻ, 29. 12. Havas donosi z Mo. 
drytu: Wczoraj o godz. 3-ej nad ra. 
nem Ürtylerja powstańcza rozpoczęła 
bombardowanie dzielnicy La Latina. 
Bombdrdowanie trwało do godz. 10 
m, 30. Ludność schroniła się do piw. 
nie. Milicja siłą usunęła z ulic kobie- 
ty stnjące w kolejkach przed skiepź. 


p a 
Komunisfom nie wolno 
przebywać 


W KOL. PORTUGALSKICH 
LIZBONA, 29,12 -- Min. kolonii wydało 
zarządzenie, w myśl którego na przyszłość 
zabroniony będzie chywatelom sowieckim 
pobyt w koloniach portugalskich. 


Dziennikarz zabity 
» ZA ARTYKUŁ 

BUENOS AIRES, 28.12 — Sprawozdaw 
ta argentyński Agencji telegraficznej „An 
dis Manuel Marinez Blanco w Vera (pro 
wincja Santa Fe) został napadnięty w u- 
biegłą sobotę przez niejakiego Izraela Ba 
rone, żyda, który zadał mu 4 rany nożem. 
Blanco zmarł dziś wskutek odniesionych 
ran, Przyczyną zabójstwa był artykuł Blan 
co o tendencjach pozitycznych. 


Giunkiewiczowa żąda 
rewizji procesu 


ŁĄCZĄC SWĄ SPRAWĘ Z AFERA 
PARYLEWICZOWEJ 

WARSZAWA, 25. 12. Bohaterka 
głośnego procesu o oszustwo řeka- 
racyjne, Maria ,Ciunkiewiczowa, zgł 
siłą się do kilku adwokatów w War 
zawie, czyniąc zabiegi o wszczęc!c 
z„ewizji Swego procesu. 


Ciunkiewiczowa wysuwa jako argu | 


ment twierdzenie, że w Sprawie jej 
maczała rękę Parylewiczowa. 

J ak dotąd, adwokaci ustosunkow2- 
fi się odmownie do zibiegów Ciunk2 
wiczowej, nie Znajdując dostatecznych 
podstaw do wszczęcia. kraków o Tewiz- 


ję procesu. 


mi spożywczymi, Najbardziej ożywia 
na arteria Madrytu — ulica Toledo — 
była zupełnie pusta, Tramwaje kur 
sowały regularnie. © godz. 11 ulice 
powróciły do normalnego stanu. 

Z rana wojska rządowe podjęły 2- 
tak w południowej dzielnicy Madry- 
tu, poprzedzony bardzo skutecznym 
przygotowaniem drtyleryjskim, 

O godz. 7.30 milicja ruszyła na- 
przód i pomimo zaporowego ognia ar 
tylerji powstafiocej posunęła sie o 2 


kim. 

Celem natarcia było uprzedzenie u- 
derzen:'d wojsk powstańczych na Ote 
cinku ViIfi Verde, oraz niedopusztze- 
nie do okrążenia Madrytu przez gen 
Franco. Konfiguracja terenu zajętego 
wczoraj prze? wojska rządowe pozwa 
la na ostrzeliwanie pozycji powsććń* 
czych w Casa del Campo oraz na sza- 
chowanie przedmieścia Carčbanchel, 
gdzie mają być skoncentrowane po- 
paźne siły powstańcze. 


Protest radnych narodowców 


odrzucony przez wojewodę 


CZĘSTOCHOWA, 29.12 — Radni Klub 
bu Narodowego w Częstochowie złożyli w 
Kieleckm Urzędzie Wojewódzkim protest 
przeciw wyboręwi prezydenta j wiceprezy- 
denta m. Częstochowy,  dokonanema w 
dnia 26-go listopada rb, 


Obecnie wojewoda kielecki odrzucił pro- 
test. 

Nowoobrany prezydent,  piastujący do- 
tychczae stanowisko prezydenta m. Zaw.3r 
cia, objąć ma urzędowanie w połowie stycz 
nia, 


Zymmerman, który leciał łużbowo e 
Lwowa do Warszawy. 

Pilot Janikas i radiotelegrafista 
Fronc odnieśli b. ciężkie rany i w sina 
nie niemal beznadziejnym zostali s<. 
mochodem sfśrosty odwiezieni də 
szpitala. 

Również ciężko ranny jest dyrektor 
„Lotu* inż. Krzyczkowski, który znaj 
dował się wśród pasażerów. Uległ on 


i obrażeniom kręgosłupa. 


Wsryscy pozostaji pasażerowie od- 
nieśli na Szczęście tylko lżejsze. rdny 
i oparzenia. 

Są to: konsul R. P. w Rydze p. Ste- 
san Ryniewicz, który uległ złamoniu 
nogi, pp. Alfreda Łyczkowska, urzęd: 
nieka MSZ, Laura Ghmielińska, Ż0- 
na urzędnika MSZ, dr. Tadeusz Piszcz 
kowski urzędnik MSZ dr. Henryk Stra 
szewski urzędnik M. P. i H., Józef 
Sieradzki adwokat i Ludomir Kulczyń 
ski urzędnik PKO. 

Po opatrunku — konsul Ryntewicz 
i p, Łyczkowska pozosiaji w szpiłoju 
na dalszej kuracji, zaś resz pasaże. 
rów wyjechała do Warszawy. 

istnieje prawdopodobieństwa, iż 
przyczyną wypadku było obmarzśnie 
maszyny, co, jak wiadomo, powaduje 
zmianę ciężaru samolotu i utratę jego 
szybkości. 

Samolot, który uległ wczoraj Kata. 
strofie, jest 10-0sobową maszyną iy- 
pu „Lockheed - Electra‘, wykonaną 
całkowicie ze stali i duralu, zakupioną 
ostatnie w Ameryce. W niedawnej 
katastrofie lotn'czej pod Salonkami 
rozbił się polski samolot również tego 
samego typu „Locheed ~ Electra". Zgt 
nął wówccas pilot Śp. Bargieł, 


ULICA WYLECIAŁA W POWIETRZE 


Olbrzymi wybuch we Włoszech 


RZYM, 29.12 — W mieście Varese, stol: 
cy jednej z prowincji północnych Włoch, wy 
darzyła się katastrofa. W godzinach połud 


'niowych podczas największego ruchu ulicz- 


nego wybuchł przewód gz%zowy, przechodzą 
cy pod jedną z harczo uczęszczanych ulio, 


„Małpa morska” wyłowionana Helu 


Ryba o ostrym, jak nóż, grzbiecie 


GDYNIA, 29.12 - Rybacy helscy schwy 
tali ostatnio n*zzwykle osobliwą rybę zwang 
dla swej odrażającej brzydoty małpą mor- 
ską, 

Jest ona opancarzona kostnymi płytka- 
mi, posiada na grzbiecie ostry grzekieniowa 


ty nóż, a jej pofałdowana twarda skóra ia 


koloru dna morskiego, który czyni js "ie 


widziałną. Ryba *a żyje w głębinach, przy 
twjerdzona przyssawką do dna morskiegn i 
żywi się schwytanymi rybami, nie gardząc 
"adiiną, Scthwytana małpa morska broni s*ę 
rozpaczliwie, a ponieważ waży częstokroć 


1d 3 — do 4 kg. po'rafi niejednokrotnie 


Swym ostrym  „„ebieniem „boarzecinać cier 
kie sznurki Sieci 


Siła wybuchu byla olbrzymia. Według 
pierwszych doniesień 7 osób poniosło śmierć 
a 15 jest tak ciężko rannych, że należy 
przypuszczać, iż część ich umrze z powodu 
odniesionych obrażeń, 


Detonacja była siyszana w promieniu kii 
ku kilometrów, Wskutek wybuchu wylscia 
ły w powietrze duże kawałki bruku oraz 
kamienie. Ciała kilku ofiar katastrofy zna 
ieziono w dość znacznym oddaleniu od miej 
sca wypadku, które jest pokryte gruzami. 


Zwłoki są ozęściowo tak zniekształcone, 
że stwierdzenie tożsamości ofiar jast nie- 
mał une:*:ożliwione. Istnieje obawa, że po 
za 7 zab:tymi jeszcze kilka innych osób po 
niosło śmierć i że zwłoki ich zostaną odna 
lezione podczas uprzątania rumowiska, 


SIT. £ 


TUKPEDA 


- LADIS KIĘPURA PRZED SĄ! 


ZA OBRAZĘ ARMII POLSKIEJ 


LWÓW, 29.12. W sądzie okr. we 
Lwowie odbyła się rozprawa  Odwo- 
ławcza znanego Śpiewaka p. Ltdisc 
Kiepury, skaranego, jak w swoim 
czasie donosiliśmy, przez sąd groz 
ki na 10 dni aresztu z zamianą na 5% 
zł. grzywny za obrazę armii. 

Na rozprawe apelacyjnej zjawił 
sie p. Kiepura osobiście w towdrzyst 
wie obreńcy adw. Bftyckiego. 

Po odczytaniu wyroku sądu grod? 
kiego przesłuchano osxarżonego. W 
śwetle jeg zeznań przebieg zajścia 
był następujący: 

Dnia 13 września br. o północy, W 
czasie nocnych miinewrów lotniczych 
przybył p. Kfepura do Lwowa, zaan 
gażowany przez dyrekcja Opery na 
gościnne wystepy. Po wyjściu z dwor 
ca głównego, oskarżony znafizł się 
w C'emneściach, ponieważ lampy by: 
łu pogaszone. Wszyscy pasażerowie 
nie mogąc iestąć taksówek, ruszy! 
pieszo do miżsta. Po drodze nie obe- 
szło się bez Sdrkań i krytyki porząde 
ków. i 

Gdy oskarżony stanął w obronie 
fodnego z pasażerów, do którego ktoś 
wezwał  posterunkowego, poczęło 
krzyczeć pod jego adresem: „„Wórsza 
wiak, przychodzi tu nfs uczyć, dać 
mu szkołę! W tym momencie ukd- 
zała się na jezdni taksówka, która 
jednak na wezwan'e p. Kłenury nie 
zdirzymała stę i pojechała dalej. 

' Wówczas oskarżony. krzyknął: „A 
ło łobuzy, psiakrewi'* Za chwile do 
oskarżonego podszedł student medy- 
cyny C'ekałewski, w towarzystwie 
posterunkoweso i kazał go aresto. 
iwać pod zarzutem obrazy armii. 

' dako Świadkowie zeznawali nas:ęp" 
nie: st. przed. Rzemień i przod. Kaş 
perski. Obaj naogół potwenrdzii! ze” 
nania oskŹrżonego. W ostatnim sło- 
wie p. Kiepura oświadczył, że przy 
był specialnie z Hamburga do Lwo- 
wa, aby osebiśc'e przed sądem stwier 
dzić, że jako gorący patriota ! de 
bry Polak, nigdy nie mógłby się do- 
„puścić obrazy arm polskiej. 

Po przeprowadzonej rozprawie sad 
ogłosił? wyrok, uznający p. Kiepurę 
winnym przekroczenia administrócyj- 


ECHA 
ZBROJENIA i OSWIATA 


W „Bpoce' czytamy: 

„Z obliczeń prasy angieiskiej wyply- 
wa, że budżety siedmiu mocarstw; An- 
gli, Francji, Stanów Zjednoczonych, Nio 
miec, Włoch, Rosji i Japoni — piępio- 
krotnie przewyższają obeonia wydatki na 
zbrojenia w roku 1914 

świat wydaje obecnie na zbrojenia 2 
miliardy 250 tysięcy funtów rocznie. 

Niemcy posiadają 12 proc. łącznej lud 
ności tych siedmiu mocarstw, a ich t- 
dział w ogólnej sumie wydatków na zbro 
jenia wynosi 41 proc.! 

W innych państwach stosunek 
przedstawia się w następujący sposób: 

Stany Zjednoczone 22,5 proo. ludnośc: 
9 proc. sumy zbrojeń; 

Sowieży 28 preo, ludności, 26 proc. $u 
ay wyTatków zbrojeniowych; 

Japonia 12 pras ludności 3 proc. st 
my na zhrojania 

Anglia 23 proc, ludności, 7 proc, 8w- 
my na zbrojenia. 

A ile wydzje wę na oświatę? 

Francja . Angli” wydają na cele €- 
gwiatowe 20 nran sumy srzezn”czone: 
aa zbro'an.a, Japonia 13 proc, Sowlety 


35 proc.% 


tar 


nego, tj. obräzy, wypowiedziane) 
pod adresem władzy adminisracyjncj 
1 utrzymał w mocy poprzednią grzyw 


nę w wysokości 50 zł., uwalniając go 
jednak od zarzutu obrazy armii pol 
sk'ej. 


Rozpłalał czaszkę ojcu - pijakowi 


Zrozpaczony syn, mściciel rodziny 


CZĘSTOCHOWA, 29. 12. 18-letn: 
Henryk Sosna, mieszkaniec CzęStoche 
wy, dwoma uderzeniami siekiery za- 
mordował Swego 55-letniego ojca Jê 
na Í po dokonaniu zbrodni sam žgło- 
Sił się do II-go komistriatu, oddając 
się W ręce policji. 

Zamordowany był nałogowym 3ikc 


holikiem i w nieludzki sposób m3lt:e 


2 aui- 


tował swą żonę, Zatrudnioną w chś- 
rakter:e starszej robotnicy w fabry- 
co „Warta, 

Gdy Sosna znów urządził żonie a- 
wanturę, Syn jego Iienryk, Schwyciw 
szy Siekierę uderzył nią ojca w gir- 
wę, rozpłatał mu czaszkę orz tu 
gim uderzeniem Zmasakrował twarz. 
śmierć nastąpiła na miejscu, 


RT OAZA 


Porwanie córeczki 
AMERYKANSK.EGO MILIONERA 
NOWY JORK, 412 — W m. Tacona 
(stan Waszyngton) zamaskowany bandyta 
wtargnął do pałacu milioner Willima Mas 
tsona, seroryzował rłużbę rewolwerem i 
porwał ną motorówce 10-letnią córkę m: 
lionera. Bandyta pozostawił w ogrodze kar 
tkę z żądaniem okupu w wys. 18 tys. dola 

rów. 


12 milionów złofych 


Cyfra nieodebranych premij pożyczek pań 
sbwowych wykazuje ostatnio bardzo znacz 
ny wzrost. Szczególnie pokaźną jest suma 
nieodebranych premi; 3 proc, pożyczki doła 
rowej, gdyż po odbiór wygranych nie zgla 
szają w wielu wypadkach nietylko zdo- 
bywcy drobnych prem:ij 100 i 500 dolaro- 
wych „lecz także glównych wygranych. O 
gółem cyfra wyloswanych, a me podjętych 
wygranych dolarówki przekroczyła  jnż 
12.000.000 zł. Znajdują się wśród nich dwie 
premje po 40.000 4ol. i jedna w wysoko 
ści 12.000 dol. 3 


0 


Kara śmierci w Niemczec 


za wywóz pieniędzy z kraju 


Rzesza Niemiecka uchwaliła usta- 
wę o kære śmierci za wywożenie ka 
pitałów z0granicę. Jest to kara wy- 
jątkowo Surowa i bodaj bez prece 
densów w odległej historii. Nie zna- 
ło jej prawo rzymskie, ani też 5taro 
germańskie, od którego Hitler wywo 
dzi swoje ustawodawstwo. Natom'Gst 
nie jest ona obca uStrojowi  boisze- 
wiekiemu. 

Coprawda już od trzech lat istniały 
w Rzeszy Niemieckiej bardzo 
OSTRE KARY 


za wywożenie pieniędzy sAgron':e, 


Sowiecka baza na morzu Sródziemny 


Sięgały one pięciu lat ciężkiego wiw 
zienią i wystąpiły szczególnie jaskra 
wo przy prześladowaniu mnichów Í 
mniszek katolickich, którym hitlerow 
cy zArZzucali Szmugiel dewiz. 
Ostatnio najwyższy wymiar kary 
wynosił 8 lat i mógł być przedłużony 
w wypadkach wyraźnej akcji an'y- 
państwowej. Należy przypuszczać, że 
kary te nie były wystarczające, aby 
powstrzymać 
ODPŁYW KAPITAŁÓW 
ZAGRANICĘ | 
Skoro wprowadzono obecnie Karę 


tla „dyskrefnej eskorty" transportów 


MOSKWA, 28.12. Rząd sowiecki 
licząc się z nastrojiimi Paryża i Lan 
dynu, zmien'ł swój pierwotny pitt 
wysłania na wody hiszpańskie esiz- 
dry wielkich okrętów wojennych, u 
postanowił natomast wysłżć  flotylę 
łodzi podwodnych, nie podając faktu 
tego do oficjalnej wiadomości, 

Z rządem Largo Cabcllero rząd se 
wiecki zawódri układ, na mocy Które 
go w jednym z portów wybrzeża h'sz 
pańskiego zostały utworzona baza 9- 
peracyjna dla sowieckich łodzi pod- 
wodnych. Łodz'e te będą miały, fik 
podkreśla „Matin', za zadanie „dys 
kretne eskortowanie'* transportów 59 
wieckich w Strefie _ kontrolowinei 
prze: powstańcze okręty wojenne. 


topiena każdego okrętu powstańcte- 
go, który próbowałby zatrzymać stat- 
ki sowieckie, przy czym nie należy w 
myśl instrukcji zwracać najmniejszej 
uwagi na les załogi zatopionego stat 
ku. Zatopienie okrftu winno następo- 
wać bez noprzedniege ostrzeżenia, 

W móżiredajnych kołach sowiec- 
kich krążą pogłoski, że marszałek 
Weroszyłow miał dać polecenie zat9 
piania każdego napotkanego okrętu 
nowstźńczego. Poza tym z polecenia 
Woroszyłowa transportowce SOw`ac 
kie maia otrzymać działa małego kal 
bru a kap'tanowie tych sfitków in- 
strukcijo użycia środków wojskowych 
w Tdzie zatrzymania ich przez okręty 
powstańcze. 


Dowódcy łedzi otrzymali rozkiz z“ 


"Szkodliwy wpływ uprzemysłowienia 


śmierci za to przestępstwo. Pre'ek- 
stem dla takiego zaostrzenia sankcji 
stał się fakt, że mimo bardzo Surz- ` 
wych przepisów dewizowych, c'ęgle 
jeszcze w obrotach g!ełd zAgranicz- 
nych figurują milionowe kwoty mi- 
rek niemieckich. Emigracyjna prasa 
niemiecka twierdzi, że 


WOBEC NIEBEZPIECZEŃSTWA, 


jakie grozi wszystkim tym, którzy po 
siad@j konta Zagranicą, należy spa: 
dziewać Się, że nie zgłoSzą oni swych 
lokat w obcych bankach, lec: raczej 
opuszczą Niemcy i „pojadą do swuje 
go majątku'*. 

Pozostaje oczywiście kategoria w 
przywilejowanych obywsteli, Którym 
nic nie grozi. Naprzykład p. Flick, po 
tężny przemysłowiec Stalowy, a do 
niedawna główny 


WŁAŚCICIEL „WSPÓLNOTY , 
INTERESÓW" | 
na polskim G. Śląsku, napewno nie 
boi Się kńdry Śmierci. Niedawno ofia- 
rował on Fiihrerowi wspaniały za- 
mek, i to właśnie w okresie, Kiedy 
prowadził liczne tranzakcje, że w te- 
go rodiaju wypadkach centrala dewiz 
niewątpliwie skorzysta z uprawnen'a 
przysługującego jej z ustawy, a %e2- 
walłającego na 

ZWALNIANIE POSZCZEGÓLNYCH 
OSÓB 

w części lub w cdłości od zakazu wy- 
wozu kapitałów zagranicznych. Naja 
biwniejsze jest, że przepis ten może 
być stosowany także wstecz. 


NA ZDROWIE PROLETARIATU 


Dowodem jak niekorzystnie wpły- 
wa na zdrowie proletariatu praca z7? 
wodowa w przemyśle Są Stosunki ja- 
pońskie. Zbadał je Japończyk Ka-uk 
Sinzi i ogłosił w prócy pt. „Wpływ 
uprzemysłowienia na umieralność hii 
ności młodocianej ! dorosłej'*. 

Japonja należy dziś da państw ba: 
dzo uprzemysłowionych. Ewolucję 
przebyła 
W SZYBKIM TEMPIE. 

Zachodzi pytanie, jak proces upr"! 
mysłowienia wpłynął na ‘drow: » 
bliczne w Japonji? Okdzuj: sis że u 
mier8lność w Japonj! wyne'! vkot. 
wypadków na 1000 mieszańców 
odpowiadi mniej więcej St <w" w 
iw państwach kulturalnych 


„| 
| 
j 


Laa areaniama ludzki. 


Ciekawe wyniki da porównanie u 
mieralności 
W OKRĘGACH UPRZEMYSŁO- 
WIONYCH I ROLNICZYCH. 


| Test ona niższa w mieście niż na wsi 


Nie dotyczy to jednik ludności pracu 

jncej. Jeśli wziąć pod uwagę daro- 

głych zawodowo czynnych  wówczćś 
achodzi odwrotny Stosunek: 
umieralność ludności pracującej w 
ioście jest wyższa, niż na wsi. 
W.clo odzinny poby: codzienny % 
Xsykach, kopalnińch hutach i oin. 
ach polyczouy lest z szeregiem Szht 
liwości, które 

WY*AŁAJĄ UJEMNIE 

+ 


CID 


WTepilri em 


jest zwiększona chorobowość i umie- 
ralność ludności pracującej. 

Tym ujemnym Skutkom uprzemy 
Słowienia przeciwdziała higiena Pra 
cy. Dąży ona do tego,  Ażebv praca 
ziwodowa nie odbywała się koszton: 
udrowia i życia. Higiena pracy pizt” 
racjonalną organizację wysiłku Lut. 
kiego, ochroną przez  SZkodliwościa. 


mi zawodowymi i opieką lekar*<: 
nad człowiekiem przy priecy unie 
stwia F 
SZKODLIWY WR:YW 
SYWIEIZAGII  - 


vrzemysłowej nau zdrowie pablis si. 
Należy pamiętać o dodatnim wpły w`- 
higieny pracy na stan zdrowia prol: 
1e igt i wilęseć = tai raplisąnia 


TORPEDA 


a ANN 
KESŚĆ dnia 


Beznadziejne próby 


Prasa zagraniczna pisze o próbich 
które mają rzekomo mieć miejsce, 
skłonienia Niemiec do zmiany dzisiej 
szej linii politycznej. Próby te, o ile 
będą m'ały mejsce, wydają sią dość 
naiwne. Zd cenę bowiem szeregu u 
stępstw (ustępstwa gospodarcze, przy 
znanie kolonii itp.) będzie się usiło 
wdło skłonić Niemcy do „Zmany li- 
nii politycznej. 

Jakie mogą byó skutki takiej poli- 
tyki? Albo Niemcy uznają, że przyją 
cie takiej „ofiary“: I przybranie pew 
nej maski nie opłaca się i odrzucą z 
góry przyznane im koncesje, allo tez 
uzndją, że cena za chw:lowe „grząacz- 
ne zachowinie się“ jest dostateczne 
i w takim razie przyjmą ofertę, będą 
one udawały „gnieczne dzieci** dopó 
ty, dopóki koncesja przyznana nie be 
dzie całkowicie wykorzystana tšk, że 


już z ofiaredawcami nie trzebu się 
będz'e liczyć. 
Zmiana linii politycznej Niemiec 


jest możliwa tylko przez zmianę syste 
mu rządzącego w Niemczech. 

Dotychczis jednak nie widać w 
Niemczech takich sil, któreby tę Zmiia 
nę mogły przeprowadzć. A dotycke 
czasowe doświaderenia z Niemcami 
powinny były całkowicie wszystkich 
przekonać, że wszelkie obienice : 
koncesje są korzystne wyłącznie ula 
Niemieo 


Czy jesteś członkiem 


L. O. P. P. 


EMON ZEMSTY 


Taniec milości i śmierci 


Sensacyjna powieść oparta na prawdzinym zdarzeniu 


— Có powiedziałem, tego nie cotnt, 
Estrello! Byłoby to wielkie szubrąaw 
stwo z mej Strony, gdybym cię tutaj 
ZoStawił, ratując Swe Życie. To za Wy 
Soka cena, ty szlachetna, gorąca 
dziewo:yno. Bądź rozsądnāa i rób ta, 
co ci wskóżę. 

Podniósł z zemi Sutannę 
lusz. 

— Ty mnie nie kochüsz! — wołał: 
śmiertelnie blada, drżąc na cfłym cie 
le. Przyłożyła rękę do Serca i Sięjnę 
łA4 w Zanadrze. Błyskawicznie wyctą- 
gnęła z tamtąd móSły, błyszczący szty- 
let. 

— W twoich oczach chcę więc wu- 
rzeć— wołała dziko. — I... w twoich 
ramionach — dodała tkliwie zAmier© 
iacym słoSem 

Przyłożyła ostrze do serca, lecz Sil 


4) 


i kapr- 


S 


ną męską dłonią pochwycił Szrenia- skutek. 


wa reke d iewczyny. 


— Estrello! — zawołał przerażony | nej kobiety. 


— (o czynisz? 

Złómaną położył na twardym łóż- 
ku więziennym. Spazm wStrząSnął jei 
cialem. 

— Ty mnie nie kochtsz. Ty mn» 
mas iar — pawtąrAła z rnepAwa nl 


| rzuconej miłości, a on głaskał ją p: 


M O e 


| 


publiczności amerykańskiej. Wys'ar 


Str. 3. 


bichwa isfniała już 2047 laf temu... 


Odnalezienie najstarszego weksla na świecie 


Muzeum Fielda w Chicago znaia-- | 109 LAT PRZED NARODZENIEM 
ło Się w posiadaniu niezwykłego okt. | "HRYSTUSA. 
zu weksla. Weksel ten pochodzi -z| Papirus ten został przetłumaczony 
Egiptu, jest wystawiony na papirns'e | òrzez dr. Riecha, egiptologa z Kila. 
i g daty jego wynika, iż zostać wysta | lelfil i głosi, co nastepuje: „Je 
włony -hłop - niewolnik Eensnakhomneu. w 


O ACE CORE. 2 


Kwitnące miasie hez burmistrza, 


rady miejskiej i... bezrobotnych 


W Nowej Walji Południowej w | niki i kultury. Znajdują się tam wodo 
Australji znajduje Się wielkie, kw tną | ciągi, elektrownia, jeden z najlepiej 
ce miasto Collarenebr:, które nileży urządzonych Szpitali i rozmaite Lns'v- 
uważąć za najszczęśliwszą orgautza- tvcje kulturalno ~- oświatowe. WSzyS' 
cję gminną na Świecie. Collatea>hr' I 
nie posiada mitnowicie ân burimi 
Strza, ani rady miejskiej, ani p>dat 
ków miejskich, an'... bezrobocia Je 
dyną władzą jest rada zArządowa, re- 
gulująca wyłącznie dzied:!nę prac iu 
dewlanych. Mimo to jest masto wy: 
Dosażcne w nAjnowSze zdobycze tarh 


Pogotowie dla pijaków 
zoryanizował przedsiębiorca samochodowy 


czy po dłuższym posiedzeniu W lokalu 
zadzwonić do Blotte Serwiee 4 nie- 
«włocznie zjawia Się samochód z ob- 
sługą dwóch SZoferów. Po zdbiAdniu 


poć.ucie dyscypliny, że Sami Starają 
gię o porządek w życiu Zbiorowem. 
Rzecz ciekawa, że w Collarenebri 
niema władz sądowych, ponieważ o.l 
czasu istnienia tego miasta nle pope? 
niono ani ednego Przestępstwa. 


Nejpoważnieja:;y właściciel przed- 
siębiorstwa taksówkowego w Tuluzie 
w Stanie Oklahoma w Stanach Zjedro 
czonych wprowadził nową Służbę poč 
nazwą „Blotte Serwice'*. 

Zadaniem tej Służby jest odstaw'a- 
nie do domu: „zagazowanych oSoh- 
ników. Przemożna większość obyv 2- 
te miasta posiadająca SAmocliody Po 
dłuższym pobycie w barach i lokaiael: 
nocnych nie jest zdolna do sRmodzieł- 
nego kierowinia wozem. 

Tę słabostkę ludzką wyzyskał v*"- 
śnie pan Benrwald i trafi do gu: 


fer wsiada do Samochodu klienta i ~i 
jeżdżają do domu. ” 

, Cała służba dzięki uczciwości i so. 
lidności pana Rernwalda zdobyła Suo- 


uych obywśteli miasta. Tym bardzie] 
że obSługa ta nie jest droga i hoJżtu- 
je podwójną cene przejazdu takSów- 
ką. 


knął głęboko kSpeluSz na główkę, po 
krytą jedwabistemi lokami. 

— A teråz idź, moje dziecko. : 

Cały świat miłości ujrzał w jej P'ą 
knych oczach i Hilary nie mógł czy 
nie chciał usunąć się, gdy na pożeg- 
nania rzuciła Się dziko w jego rami. 
pa i usta jego pokrywała gorącym! 
pocałunkami. Obawiał Się nowego wy 
buchu, gdyby rozkochana _ kobieta 
spostrzegła, że nie odwzajemnia jej 
miłości. 

— Hilżry, mój ukochany! Wierz? 
twoim słowom, kiedy mówisz, że nie 
wdżą się wykonać nad tobą wyroku. 
Ale i ty miej we mnie wiarę. Gdy. 
bym cię miała wyrwać katowi jez- 
cze z pod Szubienicy, uwolnię ci3, al- 
bo Ta:em z tobą umrę. Bywaj zdrów, 
ty nad wszystko ukochany człowickau 


głowie. 

= To Szśleństwo, Estrello — od 
parł porwany jej gorącym uczuciem 
I ja także często i mile myślałem o 
tobie, ty dzlelna dziewczyno. Gdy eż 
jednak proszę, abyś odes:ła muSiS* 
posłuchać, nie próbując nawet opte- 
rać Się temu! Wierz mi EsStrelic, c 
podli nędznicy będą się bali rzucić na 
bezbronnego i wykonać wyrok. Za 
wysoko Stoi Hilary Szreniawa. Zanad 
to groźnem jest jego Silne ramię. 

Wyprostował Swą okśzałą musku- 
larną postać, 


wa nad tobą. 

Więzleń odetchnął głęboko, gdy do 
mniemany ksiądz wySzedł wreszc'e. 
To, co mówił, było niewinnem kłam "Trwożnie podsłuchiwał jeszcza  cza3 
Stwem. Wiedział dobrze, że jest bez |iakiś pod drzwtami celi, drżąc *o 
gilny wobec tych nędzników, odgrywa | chwila, że odkryją ową maskę : po- 
jących role sędziów. Miał przeciwk | wstanie alarm. | 
Sobie przemoc. Ale dokoła cisza. 

Ale słowa jego osiągnęły pożądany | Podszedł do twardego łoża. Wyszer- 
pany wzruszeniam! dnia, niebawem 
usnął Snem głebokim. 


ROZDZIAŁ IV. 
KAT PRZY ROBOCIE 


Cień nad»iei rozjaśnił oblicze pięk- 


— Tak sąd:isx, najdroższy? ` Mci 
Hilary! mój Hilary! Czyżby więc nie 
wszystko było Stracone? 

— Bądź Spokojna Estrello. Tal 
iak mówię. | gęste chmury i tylko Skąpe 

Mali? ia troskliwie Sutanna i -2-1 przeciskãło Sie de zimnej, 


cy mieszkańcy posiadają tak wielkie! 


nietrzeźwego gościa z lokalu drugi Sto || 


bie Szybko powodtenie wśród zamsż- |; 


Nie obawiaj Się niczego, Estrella ceu | 


Służbie Cmentarzą Zemi, pożyczyłem 
od pani Nekhutes 22 i pół _ kucrów 
tszenicy. Obiecuję, że pożyczkę 8 
zwTócę ze 

100-PROCENTOWYM CZYNSZEM 
i stwierdzam, że cały moj dług wy 
niesie wówczas 46 korców. Dalej zo- 
bowiązuje się zwrócić go w dobrym 
zdrowym zbożu : odm'erzyć je tą sa- 
mą miarą, którą mierzono  p3.eni< 
minie wypożyczoną. Obiecuję dej 
pSZenicę tę odstawić bez koSztów trap 
sportu 

DO DOMU PANI NEKHUTES, 
znajdującego się w obrębie cmantar 
nym Zemi, a to ostatniego dnia ósme- 
go miesiąca roku dziewiątego. Te, 
czego nie zapłacę w pszenicy do wska 
nego terminu, wypłace w następ. 
nym miesiącu w srebrze, 

PO 60 SZTUK SREBRA 

za każdy korzec'. 

Dokument ten o tylu jest cieka wy, 
iż Wynika g niego niezbicie, iż. Hch- 
wa znana była jeszcze przed NArodze” 
niem Chrystusa. 


Sg, Togal stosuje się przy 
b przeziębieniu grypie, 
dreszczach, łamaniu 

| w kościach icierpie- 
niach reumaiycz- 
nych. Togal powo- 
duje spadek gorącz- 

j kiiuśmierza bóle. 


celi, w której Hilary Szreniawa Spał 
leżąc na twardym. posłaniu. 

Cieżki oddech podnosił jego pierś, 
niespokojnie rzueśł się, _ poruszając 


nerwowo długiemi, białemi  pałcimi 
po derce. Śnił. 
Widzi płomienną postać pośród 


krat celi t patrzy hen, w dalekie roz- 
łogi. F 

Czerwony przed nim nieboskłon i 
purpurowo zachodzące Słońce zdaje 
się zamieniać drzewa i kwity w 
krew. 

Kilku ludzi w czarnych płaSzczach 
wiedzie ze sobą ożywioną Tozmowe, z 
urąpliwym uśmiechem wskazując co- 
lẹ. To jego wrogowie. Na środku po” 
la cZótuje kat z pachołkami, k:ćrzy 
stawiają olbrzymią Szubienicę, a Str 
ti jej cienie tłoctą Się aż do krat 
celi. 

Olbrzymie stada czńrnych, jak nor 
kraków, krążą dokoła i kraczą, bijąc 
Skrzydłami. Spocony przewracał s% 
w tym ciężkim Śnie po łóżku. 

Blajy świt zbudził go nakomeeć. — 
Szreniawa otworzył oczy i "dawała 
mu Się, że dalej śni, zeskoczył jed- 


Wreszcie Í or | nak nagle z łóżka. To, na co patrzył, 


nie było już Snem. Do celi weszło kil 
ku ludzi. 

— Ach! — To wszechwiedny pre- 
zydent przyhywa przyjrzeć Się działu 
Swej Dodłości? Towarzysz% mu tāk- 
że szlachetni m%żowie, chcąc napaść 


Zaświtał porlnek Smutny i mglisty | smy widokiem swej oflary? Czy takt 
u į Jeszcze promienie Słońca pokrywały |4 gdniesz pan Wangonstein? 

św.aiłe | 
wilgotne] | 


DALSZY MAG JUTRO. 


Str. 4, 


TORPEUDK 


KRONINGA 
KRAKOWA 


Dziś: 


Eugeniusza 
Jutro: Sylwestra 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 


Dziś w środę świetna komedia W. Wez 
nera „Ludzie na krze" w opracowaniu sza 
nicznym reż, W. Biegańisk.ego, w preme 
rowej obsadzie z J. Karbowskim 
‘glównej. 


w rou 


Z TEATRU „BAGATELA“ 

Dziś w środę ukaże się w*Bagateli p^ 
„az ostatni wielka świąteczna rewia, któr: 
grana jest codziennie przy wysprzedanej 
sali, świetnie się bawiącej publiczności. Na 
specjalne wyróżnyene zasługuje Świetny ři 
nal świąteczny w obramowaniu pięknej dz 
koracji, w wykomamiu całego zespołu arty 
etycznego. Na ekranie „Casino de Faris‘ 


REPERTUAR KIN 

Adria: Trędowata 

Apollo: Nasza Gwiazdeczka 

Atlantic: Bohater i Jej Wysokość tańczy 
walca, 

Bagatela: Casino de Paris 

Dom Żołnierza: Na fali wspomnień 

Muzeum: Piotruś (Franciszka Gaal) 

Promień: Miłosć -- tokaj — czardasz 

Stella: Rozwód z przeszkodami 

świt: Będzie lepiej (Szczepko i Toko) 

Sztuka: Słowik z Wiednia. 

Uciecha Lekkoduch. 

Wanda: Skowronek (Marta Eggerth) 

Zorza: Nieśmiertelne melodie (Lem Sle 
wk) 


DYZURY APTEK 
i LEKARZY 


Dziś mają dyżur nocny lekarze: Dr. Wa 
łewski Stan Łobzowska 27 tel. 155-51, Dr. 
Fischel Tobiasz, Krakowska 31, te. 172-46 
Dr. Nowak Tadensz, Pędzichów 4, Dr. Ho 
rowita Maks, Jasna T. 

Dziś mają dyżur nocny apteki: ul. Szcze 
pańska 1, ul. Kościnszki 18, ul, Długa 66, 
ul. Mikołajska 4, ml. Starowiślna 77, Ry- 
nek Podgórski 9 

zeza 
l 
Co słychać 
u Parylewiczowej 


(Według Krążących pogłosek, ie- 
karz dr. Tempka i dr. Zieliński mie' 
Ii zwrócić się do władz Sądowych 2 
prośbą o umieszczenie  Pźrylewiczo- 
wej w jednym z Sanśtorjów krēkow- 
‘skich, a to celem przeprowadzenia 
lam dokładnego zbadania jej stenu 
jdrowiń. W czasie świąt odwiedziła 
Paryjewiczową jej córka z Warsz1- 
Vys 


Zawodowy włamywacz 
PRZED SĄDEM 

Na ławie oskarżonych w sądzie iro 
kowskim zasiadł wczoraj Józef Bo- 
gut, zawodowy włamywacz, odpuw:a- 
dający tym rA:em również za włima 
nie. Bogut brał udział w kradzieży `^ 
kuterji na Szkodę p. Bilfelda przy ul. 
Dietla oraz we włamaniu do Składu 
skór p. Koenigf. ZA oba te przes'ęr 
twa został on skazany na półtara r.. 


ku wiezienia. 
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A Napad rzeźników w Prądniku Gzerwonym 


na sirążnika gminnego przy konfiskacie mięsa 


Uliea Wieczysta w Prądniku Czerwonym 
była w dniu 7 kwietnia br. widownią na- 
padu rzeźników na strażnika gminnego p, 
Jama Kowalskiego. 

Posiadający w Igołomij dom 
Józef, Henryk i Wiadysław _ Talarkowe, 
przywieźli do jabk: na ul. Wieczystą wię 
kszą ilość mięsa, wśród którego zmaidowa 
ło się mięso pochodzące z tajnego uboju. 


rzeżniczy 


Gdy strażnik gminy Jan Kowalski, przy 
stąpił do konfiskaty  zakwestionowanego 
mięsa, rzucili się Talarkowie na niego i 
starą, się mu wszelkimi. sposobami przesz 
kodzic w wykonywaniu czynności urzędo 
wych. 

Dwaj Telarkowie tj. Józef (ojciec) i Hen 
ryk (syn) przytrzyrmywali silnie z obydwu 
stron strażnika za ramiona, uniemożliwi 


UDAREMNIONE WŁAMANIE 


w Krakowie 


Wczoraj rano ujawniona Została 
wielka wyprawa włamywaczy krasow 
skich, jaka miała miejsce w czas'e n- 
biegłych świąt, a która Ze względu 
na specyficzne warunki nie spowoto- 
wała poważniejszych s:kód. 
Właściciel skl:.du zegarków i wy 
robów jubilerskich przy ul. Grod:- 
kiej 15, p. Zimmermón, przyszedi*zy 
wczoraj rano do sklepu zauważył 2 
przerażeniem, iż wnętrze sklepu SPią- 
drowane' Zostało przez włamywaczy 
a wielki otwór w Ścianie  wskazywoł 
na droge, którędy sprawcy dostal: 
się do sklepu. 

Natychmiast zawiadomiono Wy 
dział Śledczy, którego funkcjonarja- 
Sre przybyli na miejsce i wdrożyli do- 
chodzeniś. Okazało się wówczas, że 
włamywacze nietylko ograbili sklep 
jubilerski, ale planowali również o- 
kradzenie składu futer P, Faklera 


Kuśnierz z Podłęża 85-letni Aiam 
Micot, odpowiadal wczoraj przed "4- 
čem Krakowskim, oSkarżony o ci:ż- 
kie uszkodzenie ciała swej  żeny. 
31-letniej Antoniny. 


Rozprawa jest epiloglem, wstrząsa- 
jącego wypadku, jaki 24 lipca br. to” 
zegrał się na ulicy Kirupniczej w Kra 
kowie,. Mieot, którego żona opuśc:ł1 
przed niedawnym czasem, wyjechal 
do Kirakowa i tutaj na ul. Krupu'cz*j 


znajdującego Się obok. Włamywacze 
dostali się do wn$trza domu  plzed 
zamknięciem bramy i dobranym kinu 
czem otworzyli drzwi pracowni obra- 
zów p. Leśnitka, Która stanowić wia 
łą ich bazę operacyjną. Stąd uSiłowa- 
li złodzieje dostać Się prze: wybi: ie 
dziury w murze do Składu futer Fak- 
lera. Wysiłki ich były jednak bezo- 
wocne. Twardy. i gruby mur, zbuco- 
wany z potężnych głazów i betona n'e 
skruszył Się pod uderzeniami narzędi 
złodziejskich. Wobec tego włamywa- 
cze porzucili tę część „roboty i za” 
brali się do Składu jubilerskiego. 
gdzie mieli: łatwiejszą pracę. Szczęśl! 
wym trafem nie rozbili oni kasy cg 
niotrwałej w Sklepie p. Zimmermana 
i zrabowali jedynie przedmioty, znaj 
dujące Się na wystawie, a stanowiące 
znaczną wartość. 


Oparzył żonę esencją ociową 


Spotkał Się z żoną. Wówczas d>szło 
do incydentu, w czasie którego Mi- 
cot dobył u ZAnadrza flaszeczkę 
Sencji octowej i chluSnął żonie w 
twarz, powodując oparzenia i obraże 
nie oka. 

N rozprawie oskarżony tłum*crył 
się, iż żona obchodziła się z nim żle ! 
urząd :0ła mu awantury co było pow ~ 
dem rozstania, Sąd Skazał go na śZeść 
miesięcy wiezienia. 


"Wyjaśnienie zabójstwa poi Krakowem 


Przed kilku dniami donosiliśmy o 
tajemniczym zabójstwie w  Rybnej 
pod Krakowem, gd:iie zginął gajowy 
zatrudniony w lasach hr. Potockiego, 
Walerian Przepiórka. Jako Sprawca 
tej Zbrodni aresztowany został Jin 
Strojek, rolnik, 

W toku dochodzeń okazało Się, że 
Przepiórka był krytycznego dnia pij* 
ny i w tymże Stanie zjawił Się uzbro- 
jony w dubeltówkę przed domem 
Strojka. Ten, widiąc zbliżającego się 
w Glemnościśch mężczyznę, uzbrojone 


i 


go w dodatku w karabin — strzelił do 
iego. będąc przekonany, że ma do 
czynienia z napastnikiem. 

Po chwili wyszedłszy przed dom 
Strojek rozpoznSł w zmarłym gajowe 
go, a chcąc zatrzeć ślady zabrał źwłe 
ki z przed domu i usunął je na bok 
Dopiero krwawe ślady na śniegu 
wskazały władzom śledczym drogę de 
mieszkania vabójcy. który ZoStał are 
Sztowany i odstawiony do wiezienia 
Św. Michała. 


aoia a a t i a aai 
Ratujmy bezrobotnych 


od zimna i 


Kupon. zniżkowy do kin 


Wyciąć i przedłożyć do wymiany w administracji 
„Torpedy"” w Krakowie, Rynek Główny L. 10. 


Ważny w dniu 30-go grudnia 1936 r. 


głodu 


.|rym pracue obecnie kilku członków 


jąc mu zdjęcie z wozu worka pochodzące 
go z tajnego uboju. Wywiązała się przy 
tem bójka przy akompamjamencie  obelży 
wych wykrzykiwań ze strony tłumu zwabio 
nego fałszywymi insynnacjami Talarków, 

Talorkowie bili, kopali i szarpali strażs 
mika, wykonywującego służbowe czynnośs 
za co zostali pociągnięci do odpowiedzi>no 
ści karnej. 

Wczoraj w sprawie tej odbyły się poda 
przewodnictwem sędziów Wasilewskiego roz 
prawa przeciw napzstnikom. Po przestncha 
niu szeregu świadków zapadł wyrok na me 
cy którego skazani zostali Józef Talarek 
na 6 miesięcy wtęzienia z zawieszeniem na 
2 lata, Henryk Talarek równieź na 6 mie 
sięcy więzienia z zawieszeniem na 2 lati, 
Władysław Talarek na 2 miesiące więzie 
mia z zawieszeniem na 2 lata, 

Sędzia Wasilewski z wrodzonym sobie 
taktem, energią i niezwykłą znajomością 
stosnnków miejscowych kierował rozprawą 


Nowe wielkie sensacje 
W SPRAWIE SPÓŁKI „CARO“ 
W KRAKOWIE 
Były dyr. Spółki „Caro“ Landau wtęczji 
niedawno wyłonionej w tym celu specjal: 
nej komisji Rady Miejskiej do zbadania 
tych nadużyć obszerny memoriał, nad któ 
ow.i 
komisji Ze sfer zbliżonych do znsądzonych 


urzędników dowiadujemy się, że zenaniari 


dyr. Landaua zostało skompromitowanych 
szereg byłych dygn:tarzy, którzy powinni 
byli wraz z dyr. Tandauem i Porębskin 
zasiąść na ławie oskarżonych, tym czasom 
dygnitarze cj byli w procesie spółki 
„Caro“ przesłuchiwani jako Świadkowie. W 
kołach wtajemniczonych zadają sobie Ham 
letowe pytanie: dlaczego właściwie Łanda'i 
w procesie nie zeznał tego, co napisał w ma 
moriale wystosowanym do komisji? 


20 wypadków 
PŁONNIGY 


W wydziale Zdrowia Publicznego 
Zariądu m. w Krakowie -głoszonu w 
ciągu ubiegłego tygodnia następujące 
choroby zakaźne: błonica 5 wypad 
ków, płonica 20 wypadków, dur pia 
misty 1. dur brzuszny 3, róża 2 
ksztusiec 7, odra 4. 


— 
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Onegdaj dostali się nieujęi na razie 
sprawcy do 1mleszkunia  Zofji Wysockiej 
przy ul. Szujskiego £ i zapakowalj 2 futr: 
1 srebro stołowe celem wyniesienia, lec» 
spłoszeni porzucjh łup i zbiegli, 


s 
Pożar 
W SKLEPIE SPOŻYWCZYM 
W sklepie spożywczym Stefana Szczer- 
pka przy ul. Bosackiej 9 wybuchł pożar, 
wskutek nieostrożności przy obehodzeni. 


się ogniem. Wezwana strąż pożarna rychło 
ogień ugasiła. Szkoda wynosi około 500 zt 


TORPEDA 


„BAL ZAKOCHANYCH" 


Trzecią skolei audycją  eksperymentali 
ną rozgłośni warszawskiej będzie  słucho 
wisko poetyckie K, 1. Gałczyńskiego pt 
„Bal zakochanych“, które nadaje Polskis 
Radio dn. 30 grudnia o godz. 22.60. Niasa 
mowitość, poezja i humor — oto zasadni- 
eze elementy, jakimi operuje autor. Dwie 
bardzo dziwne postacie prowadzą ze sobą 
bardzo dziwną rozmowę w zupełnie niezwy 
kłej scenerii, Takby można Streścić tekst 
całej audycji. Muzykę do tego Słuchowiska. 
złożoną z tych samych elementów skomno- 
nował Palester. ; 


Stanisław i Jerzy 
Szpinalscy 
PRZED MIKROFONEM 
W środę 30. o godz. 21.30 wystąpią przad 
mikrofonem bracia: Stanisław  Szpinalsk 
— pianista, znany dohrze radiosłuchaczon. 
i derzy Szpinalski — skrzypek której 
go mieli radiosłuchacze sposobność poznać 
w audycjach ostatnich tygodni, Artyści 
wykonają dwie sonaty: Brahmsa d-moll op. 
108 i Loeillet'a sonatę G-dur. Lociliet jest 
kompozytorem fransuskim z pierwszej po- 
łowy wieku XVIIL 


ue 
Kurt Engel 
W KONCERCIE GHOe1NOWSKIM 

Jak zwykle co drugą środę, tak į dn. 50 
wn. o godz. 21.00 solistą koncertu chop'- 
s0wskucgu WĘUZIE ZOWC Zagranscziy — “yit 
azsm pianista austriacki, Kurt Engel. Pu 
alicznośó warszawska pamięta tego artystę 
jeszcze z Międzynarodowego Konkursu Cha 
pinowskiego. W interpretacji Kurta Engia 
usłyszą radiosłuchacze: Poloneza B-Dur po. 
71, Bolero op. 19, Nokturn cis-moll op. 27 
Barkarolę op. 60 i Walc Ges-Dur. Koncert 
æn transmitowany będzie do Berlina 


PROGRAM RADIOWY 
ŚRODA 30 GRUDNIA 1956 R. 

6.30 Audycja poranna. 12.038 Świąteczne 
nastroja — koncert. 15.15 Utwory i trans- 
krypcje jazzowo-syinfoniczne (płyty), 16,25 
Koncert łódzkiej orkiestry salonowej. 17,09 
Nasze odznaczenia bojowe — odczyt. 17,15 
Koncert solistów. 17,50 Brytyjska idylla 
świąteczną — felieton, 19,20 Koncert w wy 
konaniu orkiestry T. Ńeredyńskiego. 20,50 
Koncert rozrywkowy (płyty). 21,00 Koncert 
chopinowski gra Kurt Engel 21,30 Koncert 
kameralny z Wilna. 22,00 BRA taneczna 


z, CODZIENNĄ 


- 


KŁODA POŚREDNICTWA 


na drodze od producenta do spożywcy 


który jest skolei wkalkulowany w ce'| która handlowi poświęcił daleko 


Za kilka tygodni przypada 10-iccie 
ustawy, powołującej do życia Komi- 
sje Ankietową badania warunków | 

kosztów produkcji oraz wymiany. Ol 
brzymi wysiłek badńwczy, jakı zo» 
stał dokondny przez Komisję, aocze- 
koł się opublikowania w 15 tomach, 
których treść stała się niejako thio- 
rem wytycznych do programu gosuo- 
darczego Polski nA dłuższy okres cza. 
su. W znacznym stopniu uwagi i ziece 
nia Komsji nie doczekały się jeszcze 
realizcaji i nadal są słuszne i aktu- 
alne. 

Weźmy np. kwestje handlu, zagad 
nienie usprawnien:a wymiany, usunię- 
cia pośrednictwa (w ujemnym sensie 
tego wyrazu). Właściwie nie 'chodzi o 
usunięcie samego pośrednictwa, waż. 
ne bowiem jest co inne walka 
Z PRZEROSTAMI 
w tym pośrednictwie. | 

Z czego te przerosty wynikają? 
Przede wszystkim stąd, że podaż prze 
mysłowa, a zwłaszcza rolnicza jest 
słabo skoncentrowane; podobnie roz- 
proszony jest popyt. 

W tych warunkach pośredników 
musi byó wielu, każdy z nich obsługu 


je wąski rynek kupna i zbytu, słabi 
dostawcy i słabi odbiorcy  zarywaja 
kupca 

SŁABY KUPIEC DAJE 

LICHĄ CENĘ. 


Po drugie — wytwórca nie posiada KA 
pitału obrotowego i nie może finasso- 
wać kupca, wobec czego kupiec go fi- 
nansuje, a koszty tego finansowania 
pokrywi wytwórca, otrzymując niższą 
cene za własne wyroby. Po trzecie - 
kupiec sam nie jest ainansiisą czystej 
wody, bo również nie dysponuje odpo 
wiednim kapitałem obrotowym, lec” 


musi go pożyczać na wysoki proceńi*. 


Do P. T. Prenumereforów 


Do dzisiejszego numeru załączamy 
dla naszych zamiejscowych Prenume- 
ratorów blankiety czekowe PKO. dia 
ułatwienia wpłaty prenumeraty za 
grudzień. 


PWELKA. „TORPEDY 


IREE 


W. małej wiosce kilka nędznych bud sku 
piło się z okazji Uowocznego jarmarku na 
placu rynkowym. 

W pewnym oddaleniu stał, odpoczywając 
po długich snać wędrówkach; stary zabłoco 
ny wóz na wysokich kołach. 

Do pałatanej budy przyczepiony był pia 
kat, na Którym niewprawna ręka nakreśl: 
ła następujące obwieszczenie czerwonym 2- 
tówkiem. 

„dJasnowidząca Markitia słynna wróż. 
hiarka zgaduje przeszłość, przepowiada | 


ws historie opowiadane z werwą, urozmar 
Cone rytmicznym waieniem pięścią w stół 
i przeplatane przekieństwami. 

— Jak się macie, ojcze Maksymie. Go 
tu robicie? Mylę się może, ale zdawało m 
się dotychczas, że nie w waszym są guście 
seanse u guślarex — mówił Jan,  kładac 
dłoń na ramieniu gapiącego Się. 

Qjcieo Maksym zwrócił się w jego stronę 

— Masz słuszność, chłopcze! — odparł 
— wolę być od meh zdaleka, Ale tej żal 
mi coprawda. Mam wrażenie, że nie powo 


przyszłość. Zadziwia swoimi nieomyłnym | dzi Się jej Świetnie, Marna z niej widać 


prognostykami... 
nia w Życiu winien zasięgnąć jej rady“. 

Skręcając z rogu ulicy na rynek Jan. 
syn zamożnego gospodarza, poznał Maksy- 
ma, który z rękoma w kieszeniach stojąc 
przy wozie przyglądał się  prymitywnemu 
szyldowi. Po krótkiej ohwili niezdecydot 
wania młody chłopiec podszedł do zapałrzo 
aga Lubiń bowiem towarzystwo 


| iej 


Kto pragnie powodzew | wróżbiarka. Wycrażam sobie jak naviąa 


ga swoim blagowaniem ludzi. A mimo ta 
mam ochotę pogadać z nią. Pójdziemy do 
niej na chwilę, nieprawda? Ot tak, dla roz 
rywki. 

Wziąwszy Jana pod ramię, mówił dat 
tiągnąc go do "herży: 

—- Ozy wiesz, © iedna kabalarka vrze- 


starsgo | powiedziała mi, gdy tyłem w twoim wieku? 


marynarza, a bardziej jeszcze jego ciekav Że zginę z ręki kobiety! A ja żyję į żyję: 


No, jak ci Się to podoba? I pomyśleć, że 


nę nabyciă i w cenę sprzedaży. 


Brak kredytów lub ich drożyzna po 
wodują Zjawisko, znane pod nazwą 
handlu łańcuszkowego, bo im więcej 
pośredników, tym lepsze _ rozłożenie 
ryzyka cperacyjnego. Komisja Ankie- 
towa stwierdziła np. że w b. Kongre- 
sówce najwyżej jedna czwarta han- 
dlujących skórami gotowymi posia. 
da własny fundusz w _ wysokości 
100.000 zł. (było to przed kryzysem), 
połowa natomidst 


NIE MA WCALE KAPITAŁÓW 


własnych i żyje tylko z kredytu. 

W konsekwencji kredyt jest drogi, 
czego dewodem wysokie skonto za 
gotówkę, dochodzące w detalu do 10 
proc., co w stosunku rocznym daje 
niekiedy 20, a nawet i 40 proc. 

Na rozrost pośrednictwa i jego dro- 
żyznę wpływa również szereg przy” 
syn ubocznych. Słaby rozwój sieci ko 
munikacyinej podraża "eszty przewo 
zu, a oddalenie miejsca produkch od 
sentrów zbytu oddaje producenta na 
tup 


NIESUMIENNEGO POŚREDNIKA. 


Słaba jest sie6 spółdzielcza, nieliczni 
są kupcy siini a sprawni, brak jest 
wreszcie organizacyj społecznych w 
peśrednictwie i znaczenie ich jest ni. 
Kżłe. 

Jakie są skutki powyższego stany 
rzeczy? Bezsprzecznie ujemne. Dzieki 
nadmiernemu, nieuczciwemu i Koszto 
wnemu pośrednictwu towar jest jako- 
śc'owo lichy (zły pośrednik nie dba © 
jakość towaru „byłe handel szedł...**) 
kupiec nie wpływa dodatnio ha produ 
centa i nie zachęca go do uszlachetnie 
nia produkcji, 3 pomiedzy cenzmi, u- 
zyskiwanymi „przez wytwórcę i cona- 
mi. płdconymi przez Spożywcę, :stnie 
je egromna rozpiętość, 
NIEKORZYSTNA 
W KONSEKWENCJI 
dla wielkości produkcji i dochodu, ja» 
ki ena przynosi, Rozpiętość ta jest 


najczęściej nieuzasadniona  waruńka” 
mi objektywnymi i wynika z menopo- 
licznego traktowania rynku przez po- 
średników. 

A teraz Środki walki z przerostami 
pośrednictwa. 


Komisja Ankieiowā, 
sań 


są idieci, którzy dają wiarę bredniom wróż 
biarek! 

— Qzy zauważyłeś — zaczął półgłosem z 
twarzą qagle zaabsorbkowaną į tonem pouf- 
nym — jak tej wróżbiarce na imię? Nie, 
chyba, gdyż nie ono mie mówi tobie. Ała 
mnie za to! Markitta Zastałeś mnie odozy- 
tującego imię po raz dwudziesty może! 

Tu Maksym urwał. 

— Biedne dziewczę: — ciągnął po chwi- 
li trzęsąc głową dalej. — Co się z nią sta 


ło? Ach! Wiesz Janie, Że mężczyźni bywa | 


'ą okrutniojsi od zwierząt czasami. 
Zamilki znowu į westchnął głęboko, 


— Dawne to dzieje! — zaczął ponowił | 


Sprzed czterdziestu laty. Byłem w twoi 
mniej więcej wieku, Wówczas już ciągnęło 
mnie w świat į przepadałem za przygodami 

Trzeba wszakże nieszczęścia że bliski są 
‘ad mego patrona miał córkę — cud dziew 
czynę! Markitta było jej na imię. Domy 
ślasz się chyba, mój Janie, że zakochałem 


się w miej po uszy. Drogą moja Markitta | 
nie była mi krzywa. Po długim oporze nie! 
mogła oprzeć się moim błaganiom i zestal | 


ła moją kochanką. 

Dni za dniami płynęły mi slodko, Pewne 
go wieczoru, 0! nie zapomnę póki życia tej 
chwili, moja Markitta we izach cała obwi 
siwy mi Się ma Szyi szepnęła mi do ucha 
iż ma zostać matką. Ach! Jakgdyby pio- 
run z jasnego nisha uderzył we mnie. Teji, 


mniej uwagi t serca, niżeli  bolącze 
kom przemysłu, znalazła nastepujące 
drogi wyjścia: a) uruchomienie taniej 
pomocy kredytowej dla handlu, opar. 
tego na zdrowych zasadłch; b) Obce 
strzenie przepisów, dotyczących upze 
dłości; c) popieranie spółdzielni ed* 
biorców (szewców, piekarzy ttp.) 
zwłaszcza przy pomocy Kredytów; dy 
zmuszenie (7) niektórych wytwórców 
do otwierania własnych sklepów fas 
brycznych orë» 6) uruchomienie mtejs 
skich sklepów Sprzedaży produktów 
pierwszej potrzeby, 


Poza dwoma ostatnimi zaleceniami 
wszystkie pozostałe są słuszne i akta. 
aine, zwłaszcza punkt pierwszy. Wy« 
mega or jednak uporządkowania ryn« 
ku, selekcji kupców i pośredników, u- 
sprawnienia komunikacji, uaktywni» 
nia organizacyj kupieckich. 


wszystkie dzieci 
lubią JECOR 


„gdyż jest bardzo smaczn 
| skuteczny. Słosowany 


fat. przeszło 35 zami 
franu, oddaje on rzetel 
usługi zdrowiu, wzmagaj: 
„apałył, zwiększając wag 
% wywołując znaczną pos 
prawę stanu ogólnegej 


! 
JECOROK 
BUKOWSKIEGO 


IZSDR.CNEM=FARMAC. ih == 
ALARE SKI SS, -AS STAWY 


że nocy uciekłom pozostawiając Markiitę z 
jej wstydem!.. Nie rozumiem, jak moglam 
postąpić tak nikczemnie! Nie ponieść kom 
sekwencji wspólnej naszej winy! Później do 
piero, opamiętawszy się, jaką straszną krzy 
wdę wyrządziłem dziewczynie. chciałem Ra 
prawić zło  Zapóźno, niestety, gdyż biedna 
Markitta wygnana z domu ojca zginęła ber 
wieści... 

Skończywszy swoją spowiedź, stary mary- 
i narz zapadł w głęboką zadumę. 
| — Ne! Idziemy do kabalarki z wizytą — 
zawołał nagle. 

Jan patrzył przez chwilę z pobłażiiwym 
uśmiechem na Maksyma, który wgramolii 
się i otworzył drzwi improwizowanego na- 
miotu, po czym odszedł porwany przez we 
włą bandę rówieśników, 

Nazajutrz z rana przechodząc przez plac 
rynkowy dan zobaczył zbiegowisko t kM 
ku żandarmów przy wozie _wróżhiarki 
Strzępy zdań dochodziły do jego uszu: 

— Dostała pomieszania zmysłów widocx- 
nie 

— Cios sztyletem prosto w zarce!.. 

— Niezrozumiały zagadkowy wypadski. 
— Qzy nie twierdziłem zawsze, że wiry- 
stkie te wróżbierki, jasnowidzące į kabałar 
ki należałchy spalić jak plugawe robantwe? ` 
— zakonkludował stary wieśniak przysłu 
shujący się wraz z danom szozazółon śm 

nata. 


fORPEDa 


Et 


W.Gienczońa weń — 


65) 
STRESZOZZNIE POCZĄTKU POWIESU. 

Dziaio się to w r. 1800. Na iron èm: bsk: 
wstąpił miody Aieksander Obrenewicz, kto 
ry usidiony wdziękami pięknej xi6rcąńniCy 
Dragi Maszyn podniósł ją na tren wierow 
woli narodu. W czasie przegiądu wójsk 
wybawił Dragę od śmierci miody oficer du- 
-aat žna ł m. 


2-1. 


mz 


swe uozucia na piękne dziewczę "ozhojRu 


eze, dadwigę. Zrozpaczona Draga poslanu: | 


wila niedopuścić do nocy posiukciej in:o- 
dej pary z pomocą brata Nikodema, 
obraziwszy Juljana zmusił go do pajC:iyn- 
ku. Juljan powróciwszy do domu a3go- 
strzegł z przerażeniem, że Jadwiga zosia- 
"ła mu uprowadzona 
Tymczasem Draga wszedłszy w spisok z, 
doktorem przybocznym Aleksandra, wma» 
wir małżonkowi orężką chorobę, z ktorej 
wybawić może go tylko zaprzesianie za,mo 
wania się rządzsn.em państwa. Draga wraz 
m Gwym niecnym bratem udają się na u- 
ztronną Wyspę na Dunaju, gdzie przebywa 
nieprawy eyn Milana, aby go wtrącić do 
więzienia. W drodze spotyka zkrodniczą 
parę burza, w ozasis której rataje ich ud 
śmieroi bohaterski Milan Draga aby 3g 
bić młodzieńca, rozkochała ge w sob:e na- 
miętnie. Obiccując mu koronę w swego BOKU 
sierządnica skłoniła młodzionca do uci3CZK, 
z domu matki, która poprzysięgia jej zem- 
się za wszolką cenę. dymsza „m Jadw.dze 
która przez liczne przygody dostała się 
wreszcie do Wiednia, udało sję wykraść pe< 
wnemu Serbowi listy kompromitujące úo- 
szczętnie Dragę. Została jednak posądcona 
o kradzież w hotelu ; stawiona przed ko: 
misarza policji. W międzyciasis Draga umis 
leita Milana u belgradzkiego profesora Pa 
pina, rzekomo ceim nauki, w is'ocie jednak 
aby móc obmyślić dlań sposób śmierci 
Milan przysadhowo ziazawszy Juliana w 
tzułej scenie z Oragą, 6 Której sądził w ná- 
iwności, tż tylko jego kocha,  poprays.ągł 
pficorowi zemstę. Został jednak odkryty 
przez sługę Farrycgo, w momencie, gdy 
phoiał przebić Juliana. Ten zaś litu as Rig 
nad niew.nną ofiarą występncj Dragi, posta 
nowił ocalić go z jej szpon i zabrał go do 
swcgo domu. Draga tymozasam postanowił 
wprowadzjó na tron swego brata Nikodema, 
W tym oslu poleciła podp.sać odzowiedn 
akt najprzedniejszym mężom w  panstwie. 
Kiedy sędziwy prozydent skupczyny Subo- 
wierz odmówił swigo poapisu, wtrącony zo- 
stał przez Dragę do lochu wraz ze swą cór 
ką Sonią j synem Juljanem. bytym kockan. 
kiem nierządnicy na tronje Cudownym zhi: 
giem okolicznoścj prezyaeni zdołał się ura- 
łować. 


— Nazwij mi go, 8 już naprzód ty 
sige przekleństw *wySyłam na Jg 
głowę, niech Sępy żywcem serce m" 
wyszarpią. 

— Był nim dr. Leon. 

Król zdumiał się. 

— Doktór Leon — zapytał. 
pomyliłaś się? Ach, to byłcii 
we, on był dawniej jej lekaiz m śr 
obsypałem ro dostojeństwanu i ord: 
rami, ale przypominam Sobie, jtk *we 
83% czasu Siosunek jego do Drag 
Przypruwiał mnie o szalenśtwo. 

On* dowiodła mi. że "ie było imię- 
dzy mei nic, a przecież ta teris w 


ine 


säl 


Oy: 


Strakoszowej? Dlaczego właśnie tam: 
Czy w konaku brak miejsca na złu 
móanie wierności małżeńskiej, dlaczi 
go poszli do domu rozpusty? 

— Uczynili to, by nikt im nie prz. 
sxkadzał, a może ze Starego przyśwy 
czajenia, 

— Z przyzwyczajenia — krzykoą! 
Aleksander — czy chcesz powiedzieć, 
ża królowa... 

— Nie jest niezniną W demu St! a- 
ivSzowej. Król zresztą $m moża ru 
lęgnąć w'adomości. 

— Kedy poznała się z StrakoSzu- 
wą? 

— Zanim zoStałą królową Serb... 
Wdowa po MaSzynie czyniła, jąk wie 
le innych młodych wdówek. Ma,ątsk 
jaki posiadała, nie wyStarczał na ku 
sztowne toalety i wygodne przy tyn 
życie. Dała więc fotografie swą Stra 
koszowej, i gdy ta Spodobałt Się któ- 
remu mężczyśŚnie... 

Król uniesiony  Szałem gnləwu 
chciał kopnąć Milową, która na szczę 
Ście uguneła Się. 

— I teraz jest królowa tam — spv 
ʻa}. 

— Tak, teraz, już od dwóch go- 
dzin uciekła do gniazdeczka zakoch* 
na parka, a stamtąd nie wychodz *ę 
tak prędko, jest czas aż do rand, ai 
dotąd bowiem śpi oSzukiwany małże - 
nek. 

Aleksander Zacisnął pięście, zgizyt 
ngl zębami, z oczu mu błySnęły pbr 
mienie i powtórzył: 

— Aż dokąd śpi oSzukiwany małt 
:ek. 

Rysy króla ściągnęły się. r 

— Zrobię im niespodziankę — zaw: 
łał — złapię ich na gorącym uczynku, 
wtedy Świat ujrzy, czego jeSzcze nie 
wid .iał. Król każe stracić królowe 
Na Szubtenice pójdzie! 

Czy nie szepnął mi duch  cjc£. ty- 
sige grzechów Znalazłbym — rzekł - 
gdybym chciał szukać. No, znajuę j 
den, jedyny grzech i ten mi wysta: 
czy. A kochałem ją, 4 takiem! świę- 
.emi uczuciami wchodziłem do teg- 
pokoju — ona tymczasem  *najau, 
się w domu publ:cznym w ramion'*tl: 
 nnego. 

O, jestem nieszczęśliwym człowie 
ulem, godnym litości! Dajcie mi tat 
be i kij żebraczy. Bedę chodził po kia 
ju i żebrał o chleb 1 wszyscy dvwic- 
dta Się, że jestem  najbiedniejsz, m 
królem na ziemi A zarazem Í najb'eć" 
ciejszym człowiekiem. Biedny, uʻa- 
"rezęślwy, taki jest mój los. 

Milowa przestraszyła Się, gdy król 
nagle padł na Krzeło. Oczy napełn, 
mu Się łzam! ! płakeł jak d iecko. Ktć 
rego pozbawiono zabawki.  Pialał 


tak gwałtownie, że Milowa bał" sia 


by nie udusił Się łzami. Łamał sub'e 
przy tym rce, że nawet Milowa, któ 
ra była ostatnią łotrzycą, była wzt'u- 
azoną. 

— Królu, uspokój się —rzekła, zt! 
zając się do niego — będziesz o wiele 
basd jej kochany w kraju, gdy odpe 
dzisz od Siebie Dragę. Czy mogę da 
laj mówić? 

Król skinął głową, gdyż mówić nie 
mcgł. 

Draga była kamieniem u twej szyji 
— królu. Gdy opowiadała, że jes: 
między ludem kochaną, kłamała bka- 
niebnie. Qna jest znienawidzoną, «dyz 
„ud serbski doprowadziła do nędzy 
Postępowała Zawsze obłudnie, zaws « 
3nuła jakłeś intrygi.  Utrzymywała 
Xtosunki z wieloma  mężczyznam , ~ 
wiem, mam na to dowody, że oSzuk. 
wała króla. 

Ona i jej brat starali się, by iró- 
lewskie imię było w kraju zmiesziue 
z błotem. 

A umnie Nikodema Luniewioa 
następcą tronu %erbskiego! 

To postępowanie oburzyło wprost 
ludzi. Jestem prostą kobietą, Ale wiem 
to jedno, że waszą Królewską wyss 
kość Kochają w kraju, śle minato 
myślą o strąceniu ciebie, królu, 2 ta: 
nu, gdy Draga nadal pozostanie w 
konaku. 

Było to charakterystyczne co do A- 
lekSandrå, że Milowa mogła mu mó- 
wić prawdę, którą mu nie mógł pe- 
wiedzieć żaden poseł obcego moc*r- 
stwa, Ani zaden dyplomata na Serb- 
skim dworze. Tej Zaś kobiecie, kto 
rå z najniższej warstwy ludu poth? 
dsiła, która była zwykłą akuszerką i 
do tego zbrodniarką, tej pozwolił su- 
bie król Serbski otworzyć oczy. Oni 
mogła mówić, podczas gdy inni m- 
sieli milczeć. 

Alesander Znajdował Się w potoże: 
niu. że pozwoli kierować Sobą jak 
dziecko. Sam był jeszcze dzieckiem. 
pr.ynajmniej tak się zachowywał. — 
Ściskał fałdy sukni Milowej i wołał 

— (zy naprawdę mam tak 
nieprzyjaciół pośród ludu? 

— Są licznt, mój Królu, ale i wieli 
masz przyjaciół. Także ci Są niechtt 
ni, że Draga tak rządzi Się w Sercii 
Dråge odpędź, a uratujeSz się. 

- A gdybym tego nie uczyni, © *' 
ym nie miał siły na to? 

— Wtedy nie r£czyłabym za życ:e 
aszej królewskiej wysokości. 

— Mam priuecież jeSzcze wiernych 
'nłnierzy — oficerów. 

— Właśnie w Armii budzi 5ię ruch 
ficerowie żenują się służyć kroto- 
*ej, która przedtem za 20  fran'tou 
.ddówała się pierwSzemu lepszemu. 

— Frzedtem, gdy bvła wdową. ery 


wlotu 


haniebne 
nie 


naprawdę prowadziła tąk 
życie? Mówiono m! o tym, ale 
wierzyłem temu. 

— Królu, niech nie bede nigdy 
szczęśliwą, jak wdow* po Mas.ynie 
nie wiodłå _ najhaniebniejsze życie 
pod Słońcem. Nie chcę powtarza, cu 
mówią o Śmierci jej męża. Gdy tyik) 
mąż zamknął oczy, poczęło SIĘ Wurt 
łe życie w domu MaSzynuwej. Cu wie 
czór zabawy, tańce, muzyka. Co wie 
czór stosunek z innym młodym uęż 
tzyaną. 

Czy mam powiedzieć, jak nizyw4a- 
no łóżko Dragi Maszyn? 

— Jak? 

— Nową kasarnią oficerską. 

— Ach — syknął król — wstrętne! 
I ja ją poŚlubiłem. 

— Żeby przynajmniej  prowadzita 
Się — mówiła Milowa dalej — żeoy 50 
bie powiedziała, że teraz ma sposob- 
ność do zaczęcia nowego życi. Ale 
tak mie było. Czy Sądzisz Królu, że 0- 
La czuła kiedy rozkosz macierzyńską? 
Ja, Milowa, Wiem to najlepiej, 

— Milowo — krzykhął król co 
ty wiesz? — Wszystko, wszystko 
chcę wiedzieć, choć kazde Słowo twa 
je tnie Swym ostrzem me Serce. Co 
wiesz o owym czasie, w którym ró- 
lowa oczekiwała przyjścia na świat 
dziecka? 

— Że nigdy nie oczekiwałą tego - 
czekłą Szyderczo Milowa — ani ou 
ciebie królu, oni od kogo innego. ~ 
Wtedy przynajmniej mie. 

— A jak sądzisz? — zapytał król- 
dlaczego wtedy przynójmniej nie? 

— Ponieważ przedtem wydała już 
na Świat dziecko! 

— Co, przedtem już? Kiedy to by- 
ło? Czy był wtedy Żoną inżyniera 
Maszyna? 

— O nie, królu, wtedy była dfmą 
nadworną królowej Naialii, 

— Damą nadworną? — meki król 
Aleksander i Szczególnym wzrokiem 
spojrzał nå mówiącą — czy to był mo 
że kto a dworu? 

— Tak — szepneła Milowa — dws- 
cząnin, który miał wielkie znaczenie 
na dworze. O znam całą te tajemn'tę 
Radu mnie zwierzyła Się ona. 

— Rzeczywiście? Czekaj, Milowo, 
widzę, że jesteś mi wierną. Taką w:sr 
ność musi Się Wynagrodzić. Wez S) 
ble ten woreczek ze lotem i pier. 
ścień z brylantem, darowuję cl. 

To było dla Milowej w sam rAz. ~ 
Znalazła Się nå Śwych wodach. 


aALS7Y CIĄG JUTRO 


TORPEDA 


Ezy kielecki DZPN wypowie się za reformami PZPN? 
Przeniesienie siedziby Okręgu do Sosnowca? 


Walne zebranie kieleokiego OZPN. odbą- 
ázie się jak wiadomo, w Słyczniu. Na z9- 
braniu tym kluby zagłębiowskie zrzeszone 
w Podokręgu Zagięwia postawić” mają wnic 
sək o przeniesienie siedziby Kiel. OZPN. z 
Częstochowy do Sosnowca. Sprawa tą byłe 
już kilkakrotnie poruszana, nigdy jednak 
nie była tak aktualna, jak teraz, gdyż klu 
by zagiębiowskie (o ile wszystkie będą re 
prezentowane na walnym zebraniu) posia- 
dać będą większość ` wniosek ma wszelk'e 
szanse uchwalenia, Za wnioskiem przema. 
wią równ:eż fakt iż zarząd okręgu znalazł- 
by również w Sosnowcu reprezentacyjna 
sledzibę w Domu Społecznym. 

Działacze częstochowscy, stanowiący obe- 
cny zarząd okręgu, czują się już obecnie 
niezbyt pewnie. O tem świadczyć może tran 
sakcja sprzedaży części inwenterza Kiel. 0 
ZPN zarządowi podokręgu częstochowskiege 

W razie dojścia do tej transakcji dp sku 
tku podokręg Zagłęvia zamierza złożyć pro 
test, stojąc na stanowisku, że zarządowi 0- 
kręgu nie wolno przeprowadzać takich 
transakcyj, 


Drugą ważną sprawą, jaka rozpatrywana 
będzie na walnem zchraniu Okręgu, jest 
kwestia ustosunkowania się do projektów 
organizacyjnych PZPN. 


Prawdopodobnie Kielecki OZPN wypowie 
cię przeciwko projekiowi, stojąc na stanow 
sku, że nie prowadzą one do normajizacj: 
stosunków w piłkarstwie. Taka opinia pane 
wała zresztą na zebraniu członków podokra 
gu Zagłębia, 


Sport w Zadłebiu 
WALNE ZEBRANIE 


RKS, OZARNI 


W niedzielę dnia 10 stycznia 1887 r. 9 
godz. 10 w pierwszym terminie, a o godz 
10.30 w drugim, w iekalu na stadionie „Pu 
licyjnego* KS. w Sosnowcu przy ul. Al- 
ja odbędzie się doroczne walne zgromadze 
nie członków robotniczego klubu sport, 
„Czarni“, 


WILKOŁAZ WIM. 


ZMYSŁY 


Sprawa ta ma zasadnicze znaczenie, dia, sie zebranze przedstawicieli klubów, celam 
iago też spodziewane jest, ża zarząd pod» | dokładnego przedyskutowania projektu PZ 


okręgu Zagłębia zwoła w najbliższym sza- 


Berlin--Kraków i Wiedeń -Katowice 


w piłce 


Polski Związek Piłki Ręcznej otrzymał 
swego ozasu propozycję Gd  Zwązku nis- 
mieckiego rozegrania  międzypaństwowysh 
zawodów w piłce ręcznej pomiędzy Niemca 
mi a Polską, 

Zarząd Pol Zw. Piłki Ręcznej rozpa- 
trywał ostatn(b tę propozycję i zdecydował 
się zawiadomić Związek niemiecki, iż na r2 
zie gotów jest zgodzić się na urządzenie w 


Czyżby niesławny koniec Ligi? 


W związku z ostatnio stwierdzonym, nie | 


porządkami finansowymi j aferami wéró.' 
pewnych klubów ligowych, niektóre okrąg: 
znów mają postawić na porządku obrad wl 
nego zgromadzenja PZPN. sprawę rozw:ąza 
nia ligi. 


Międzynarodowa zawody tyżwiarskie 


w Zakopanem 


W Zakopanem rozegrane zostaną w 
dniach od 1—3 stycznia 1837 r. VI. mię- 
lzynarodowe łyżwiarskie mistrzostwa Zako 
panego w jeździe figurowej. Do zawoddw 
tych wpłynęły następujące zgłoszenia 

Austria: Felmuth May, Henne Niren 
berger į para Klanck - Rezdel, 


Hokeiści „Dęku” w Warszawie 


Jak się dow.adujemy sekcja  hokejow: 


warszawskiej Polonii projektuje na dn. 3|czy z Krygierem i Szczepaniakiem na cze 
1 10 stycznia rozegranie dwóch spotkań +: |le. graliby po raz pierwszy pozyskanj z Le 
katow'ckim Dębem w którego barwach za | gii: 
grają dwaj kanadyjrzycy Thomson i Sm'th i błowski į inm, 


I PRACA 


(Opowieść) 


ROZDZIAŁ IV 


W wirze i 


Hałaśliwie łoskoc gc wirowały di 
simi rzędami pSkate szpule, grubuej ja 
w tańcu od Spowijejacej je nici bru” 
no - białej pn ędzy. Za każdym obre 
'om z Pasma obrywały Się maleńx r 
niednatrzepAlne niemal kłaczki i poli 
muchen: pasów transmisyjnych n'e 
aone żeglowiły wolno z pod Ścian *» 

aple. 

Miliardy pyłków 
reszty niewietrzona chyba nigdy 
łe nr.-3 przędzAlni .Beia Fentech 
Ska“ wdzierając się przemocą 
nue weberek. 

M wa; ka z intru em „Aria 


PT) nin. -9 


wypełniały ve 
Ja 


bezns 


a rhet 


nic zaiogi Sali nr. 3. Wróg, przya 

ący wcześniej czy później Suchoty 
lawał Się tylko niekiedy  zobłw* 
Vedy w południe zabłądziły pise 
irobne nieczyste szybki, promieni" 
łońca padając wiązką na brudag, 
adgniłą podłoge, w Słonecznej pla 
mie niby w ekrinie mikroskopu Cr» 
szały ste żyjątka, — pyłki bawełnian 

Ale to bywało tylko przez chwile 


Bo na Salę nr. 3 słowem dostae 3” 
było trudno Poprzez :akAmarki gro 
bych murów. Zresztą komu z zhp 
przyszło by co z tego. gdyby niw 
unwzżvł mikroskoniineso WTODTA | YU 
Tvchać na fabrroe trzeba — winti p. 


A nie taska iak mów? vae 
3ter — proSzę nże piw a 
volna droga — 's!ace na twoje nież 
Ana wapnia m TS A E h 


PN. 


ręcznej 


Beciinie zawodów międzymiastowych mię- 
dzy reprezentacją Barlina a reprezentacją 
jednego z miast polskich np. Krakowa 

Prowadzone cą takżę pertraktacje ze 
Związkiem austriackim w Sprawia doprowa 
tzenja do skutku w roku przyszłym zawo 
dów międzymiastowych Wiedeń — Katowi 
ce 


Malkontentów z powodu istnieniu ig 
zdy nie brakło na walnych zgromadzeniach 
| nie braknie ich zapewne obecnie, tym r+ 
zam mieliby oni znacznię nłatw'one zada 
nie j znacznie więcej argumentów 


Niemcy: Gerta Beabtcher, Thee Lass : 
para Prawitz - Weias. 
Węgry: Klara Erdeea, Tertak, Kallay ` 
para Tusa - Balac. 
Ze Strony polskiej startować będą Kl! 
sowie, Theuer, Chachlewska,  Bilerówna - 
Kowalski Złajówna, Prejsówna, robert 
Breslauerowie, Sojka i imm. (ki) 


W drużynie Poloni obok dawnych gra 


Materski, K. Szenajch, Rybicki, Sz! 


dychały robotnice sali nr. 3 i pie's 
'ch wstrzągał cordz suchy, dogłeb-z; 
kaszel. Kasłała i Femka już coś oe 
'istopada. Aż jej Majster powiedzi q’ 
'sby sobie kwiatu lipowego zgotow al“ 
' wypiła — ulży napewno. Nie jednit 
nia ulżyło. 

1 dziś Supłaiąc porwane nici zanio 
ła się Femka kaszlem tak strasz" 
vym, że aż Tóżowa piana wybiegła 
‘aĵ na usta. 

— Suchoty mnie już bierg... — ti- 
:zej do Siebie niż do pracujących ko- 
-anek powiedziała. 

— Waystkie nas tą zmora wydu* 
Tednero wcześniej, drugiego poźniej 
— sentencjoniłnie odpowiedziała Koa 
śninkowa, która po stracie  jedvn*! 
-Arki Julki (umarła z wiosna na 31 
-hotv) zoboietniała na wszystką ną 
Izę i ciernienie ludzkie. 

— Bodohna Warzechową ~ wiecic 
a s imete to jeź tAk przy tail 
ra fnż chyt" nie wridzie — andat’ 
“huda jak tyka fańka Zimnokówa: 
stórej ojciec robił w portierni ' gtą: 
M7 


re inta -air a *<=nzarnm1riace wiada 


Gzołowi lekkoafleci 
K. 0. Z. L.A 


W dalszym ciągu lsty czołowych lekką 
utletów KOZLA. podajemy wyniki, uzyska 
ne przez 10 najlepszych skoczków w stażu 
ub. sezona. 

SKOK W DAL 

1. Nwagodzki Tarnów 6,68 

2. Piechota N. Sącz 6.25 

8. Sioło N. Targ 6,18 

4 Maak Szk. KS. 6.16 
5, Rekacki N. Targ 6,15 
6. Sobiecki Szk. KS 6.14 
T. Głębiński N, Targ 6,12 
8. Garnnszewski Crac. 6.11 
9. Jarecki Crac, f.10 

10. Witkowski Metal, Trn. 6.09 
SKOK WZWYŻ 

1. Garnuszewsk: Crac, 178 
2. Orlewicz Wisła 170 
3. Hselbin Jaw, 105 
4. Sioło N. Targ 163 
5. Bochenek Szk. KS. 16 
6. Galica Zakop. 161 
7. Gurgul Ktryn. 101 
3. Tarłowski N. Sącz 160 
Pniak Jaworzno 160 
0. Grawczyński Ń. Targ 1% 


S 
Spar na Slasku 


© O 
„Ruch” wy eżdża 
DZIŚ DO NIEMIEC 
Drażynu piłkarska Rucha wyjeżdża dziś 
do Niemiec, gdzie walczyć będzie 1 styczna 
w Stutłarcie z drużyną VEB. Stutgart, a 
3 stycznia, w Ulmie, z SSV. Ulm, 
Ruch wyjeżdźa w najsilniejszym składzie 


9. 
1 


Snor w Krakowie 


Odwieszenie 
„strajkujących” 


PIŁKARZY WISŁY 


Zarząd KS. Wisły postanowił znieść ma 
wieszenie trzech graczy ligowej drażyny:: 
Madejskiego, Sitki 1 Łykj, którzy, jak wia 
domo urządzili w swoim czasie „strajk“ 
przeciw krępowaniu rzekomo ich „swobód 
przed rozgrywkami. 


ści: kto Liedy I dlaczego nie przyszedł 
do pracr albo Się spóźnił. 

— Ece. — Skrzywiła się Femka ~. 
Warzeclowa to nie od $uchot, nle.. 
z nig to, widzicie, całkiem inna spra" 
wa ~~ Znacząco uśmiechnęła się Fem- 
ka, dając do zrozumienia, że wiele na 
ten temft noze pow'ed'ieć, tylko one 
zna Się na dyskrecji, no. no... 

— No? — nie wytrzymała Geńka— 
nowiedz Femciu, przecie my nie olet 
kūry, nikomu nie puŝclmy ani pary 7 


eętby... Wiesz przecie... 

Femi wiedzieć — nie wiedziala 
wcale, że „påry % gęby“ nie puSaczą, 
ułemniej jednak ję.vk ja  świerzbi, 


żeby opowiedzieć koleżlinkom hlstocję 
Warzechowej. której nie lawno 3vma 
dycha z taką ciekawością. Wigs 
źle ukrywając pośpiech (břła się, Że 


się raormyśŚlą) odehrawszy dla uspoko 


iena rfasneen Snmienia przyTzecze 
dkomn broń Boż-. nie powie- 
—ząknąwSzy zc ela: 


uła że 
T y 
sę 


{Dalszy c'az nastąpi) 


TORPEDA 


W oczekiwaniu na szczęście... 


Kochany Dziadunia! 
Jestem stałym czytelnikiem Torpedy 


Być może, że po pewnym czasie ukochana 


4|Pana zapomnj o swej nieszczęśliwej miłości 


ehciałbyu również skorzystać z Twoich rad. |I być może, że tym szybciej zapomni, im 


Zmusza mię do tego ból, który targa nia 
serce i rozpacz; że wszystkie plany moja: 
idą na marne. Marzeniem mom było znu 
leźć osobę, którąbym mógł pokochać i któ- 
xaby również mnie kochała, 

Marzenia moje speliniły się. Niestety po 
towicznie tylko. Oto pokochałem kobietę, 
która mimo, że przebywa w moim towarzy- 
stwje bardzo cliętnie jednak naprawaę mnis 
aie kocha. 

Przede mną znała ona pewnego chłopca, 
którego bardzo kochała. I jeszcze dziś, man 
wrażenie, kocha się w nim. 

Mimo, że jest mj * bardzo Eat to 
jednak czuję to, że myśl jej jest ciągle przy 
nim. 

Doradź mi więc, Kochany Dziaduniu, jaś 
mam postępować, co mam czynić aby zy 
skać jej wzajemność? 

Pozdrawiam serdecznie Kochanego Daia- 
dunia, 

Miły blondynek T. B 


„Szanowny Panie! 

Położenie Pana jest istotnie bardzo smu 
tne. Sam fakt, że wie Pan o poprzedniej 
miłości swej wybranki į że domyśla się Pan 
dalszej jej trwaniu, nie wpłynię bynajmniej 
na dobry stosunek wśród Was. Uważam _ że 
„winien się Pan uzbroić przede wszystkia: 
w cierpliwość, 


GUDA I TAJEMNICE 
CZARNEJ ! BIAŁEJ MAGJI 

Wywoływania duchów j demo PRE 
nów. Każdy, kto chca wzbudzić N 
sobą zainteresowanie w AJ 
stwie, może łatwo to uzyskać 
pe przestudjowaniu naszego 
Ikorsu magji, co jest obecnie 
dostępne dla wszystkich. Jak 
zdobyć męża, określać charak- 
tery i losy osób znajomych, przepowiedzieć 
wygraną na loterji, zdobyć czyjąś miłość, 
stać się niewidzialnym. Zadawać rany na 
odległość. Pozorna: śmierć. Lustro magiczne 
Przyspieszenie wzrostu roślin. Latający 7e 
ger! Tańczące jabłko! Gwarancja wyuczenia 
wszystlk ch sekretów zapewniona. Wysyłam 
9 tomów z 478 sekret. i tajemnicami ? 
pięśnemi ilastracjami za zł, 4.65, które się 
płaci przy odbiorze. -- Adres: 
Wyd. „Magii“, Warszawa, Leszno 60-47 D.A 


Do 500 zł. miesięcznie 
zarobią zdolni i pilni 
akwizytorzy ogłoszeń 


Zgłoszenia codziennie w adm 
d„Torpedy” od godz. 16.30 — 17.30 


KUPON Nr. 36 
Uprawniający do bezplatnej 
PORADY PRAWNEJ 


Posiadacz 15 kolejnych po sobie 
następujących kuponów, otrzyma w ad- 
ministracji przekaz na br po- 
radę prawną u adwokata. 


Miesięczny abonament „Iorpedy” 


z dostawą do domu 


Ceny ogłoszeń : 


Polskie || 


Pan będzie dla niej lepszy. 

Dobroć 1 opieka działają kojąco, 

I może wtedy, za Pana dobroć j opiekę, 
panienka ta odwdzięczy się Panu miłością 

Życzę Panu, żeby ta miłość była również 
gorąca jak ta, która jeszcze, ni iestety, trwa 
obecnie. 

Dobry Dziadunio. 


W. P. K. B. — lisġ Pani wkracza w za: 
kres rubryki ogłosze matrymonialnyca. 

W. P. S. T.ı J. R — w tej sprawie, ża 
dnej porady, niestety, udzielić nie mogę. 
Proszę się zwrócić do adwokata, 

„Zawiercianin* — radzę ogłosić się w ru 
bryce ogłoszeń matrymonialnych. 


Wątroba jestfiltrem dlaskrwi 


Zanieczyszczona krew może powodo 
wać szereg rozmaitych dolegliwości, bóle ar 
tretyczne, wzdęcia, odbijania, bóle w wą 
trobie, niesmak w ustach, brak apetytu 
skłoność do tycia, plamy i wyrzuty na skó 
rze. Choroby złej przemiany materji nisz 
czą organizm , przyśpieszają starość, Racja 
naing zgodną z naturą kuracją jest normo 
wanie czynności wątroby į nerek. Dwudzia. 


KOLPORTERZY zosfan 
na dobrych warunkach 


ZGŁASZAC SIĘ: 


robach na tle złej przemiany inaterji, chro 


Nie igrać z 
W : z 

„Kiłaniam Stę 2 panem, panie R! 

Co słychać co? 

Panie P. Szanowny, żeby ja się pa 
na nie bałem, to jabym powiedziiłem 
pana co słychać... uś — eo jaby pana 
powiedziałem 


Panie R. kochany, agrojse lew d 
ogrode zologidme pójde być, co? od 
gryzać pana z nosem polecę co?.. — 
dzieciak z pana, panie R. 


Panie P. tatunio znałem, mamun 
znałem, handlowałem z tatunio.. tax! 
porządny kupiec. Szkoda każde Sło- 
wo.. SZa i dlatego pana  powiadaia 
Strzaskajcie tego zAszmondaka Balsa 
ma, tego co Malwine... 


— Zamilezaj! Skrwawionego. Serc? 
nie wa ŻĘ milez moje Ser- 


stoletnia doświadczenie wykazało, że w chi 


nicznego zaparcia, kamieniach żółciowych 
żółtaczce, otyłości, artretyfmie mają zastc 
sowanie zioła „OGholekinaza”* H. Niemojew 
skiego Broszury bezpłatnie wysyła labor 
fiz.chem. Gholekinaza H. Niemojewskiego 
Warszawa, Nowy . Świat 5 oraz apieki 
skt. apt, 


ą zaraz przyjęci 


„Iorpeda”, Kraków Rynek GŁ 10 
w godzinach od 15.30 do 16.30. 


Roznosiciele i roznosicielki 


zł. 1.50 


Caia strona 400 zł, pół sirony 200 zł, jedna czwarta sír. 100 zi, ¿edna úsma str, *0 zł. 


Redakcja i Adminisiracja: 
Kraków, Rynek Gł. 10. Tel. Nr. 103-73 


gazeł po kioskach 


za wysoką prowizją zostiną od zaraz 


przyjęci, 


Zgłoszenia codziennie od godziny 
17 — 18 w  Adminisracji 
dy“ w Krakowie, Rynek Główny 10. 


uia rpe- 


Redakcja 
od 


Admin. c 
W niedziele i święta od 14.30—20.30. 


Parasolem! 


ce cichutko. Wzywa Się z tobą z= 
ciemniony losie. Już lecę już. 

Powyższy dialog miał miejsce w ca 
kierni Polei w Sasbówed przy ul. Mo- 
drzejowSkiej między dwoma Statecz- 
nymi kupcami p. Izraelem Rewolwe- 
rem „Świeże Śledzie, pitlingi i rolmap 

sy'* i Szmulem ParaSolem „Mydła ta 
aleć i, do prania'', w wyniku ktć* 
rego p. Parasol jak na drutach rozpię 
ty poleciał do Swego mieszkania, 
gdzie z za zamkniętych drzwi dols- 
ciał go namiętny Szept: 

— Moniuchno.. ukochanku mój, Sło 
dziutki brutalku... obejmuj mnie moc 
niej... mocniej, 

— Malwind, romantyku ty jeden.. 
spójrzcie na te pierś asfalt prasowa. 
ny co? 

Pan Szmul zgięty Spokojnie nie 
zdzierżył, Wpadł jak tajfun do aiko- 
wy i wyciągnął z dożnicy małżeńskiej 
młodzieńca o ?sfaltowym gorsie I pe 
bił go parasolem dotkliwie ku wiel 
kiemu zdziwieniu płochej mfiżenki. 

Sąd wziął pod uwage wszelkie oko 
liamości łagodzące i skazał Szmula 
Pźrasola za pobicie w afekcie Mojże- 
Sza BAlsama na dwa miesiące aresz' 
tu z ZawieSzeniem. 

Pan Parasol ponidto wystąpił do ra 
bina o sąd przy czarnych świecach * 


ze Skargą rozwodową prZeciw Swej 
niewiernej połowicy Cipie z domu 
Ingster Parasolowej. 

(a, FI 


l, 


SURER ZE 


o7 R ENEE A 
obwodach wyposażo- 
ny w najnowsze urzą- 
dzenia techniczne 


na raty po Zł. 28.40 mies. 


NAJLEPIEJ 


KUPISZ, SPRZEDASZ, WYNAL. 
MIESZ LOKALE, ZNAJDZIESZ 
POSADĘ 1T.P. 


PRZEZ DROBNE OGŁOSZENIE W 
„TORPEDZIE', które czytają dz e" 
giątk tysięcy ludzi, Ceny ogłoszeń 
wvsZczezóln one poniżej. 


zysna w godz. 10—13 i od 15.30—19. 


przyjmuje interesantów 
godz. 12—13 (prócz niedziel i świąt) 


iedna szesnasta str. 26 z — Gra 


tulacja į kondolencje do 5 wierszy 4 zł. - Ogłoszenia ślubne j zaręczynowe 6 zł. — Podziękowania do 20 mim. w jednym ta: 


mie 6 >ł. — Nekrologi tn 50 mm. w ieduym łamie 10 zł. 
cy 5 groszy, — Pierwsza strona o 368 p-tcent 


w Administracji ; wytącznie za getówkę 


droższa, 


- Drobne ogłoszenia za słowo 10 groszy. — Dla poszukujących 
DroJnych ogłoszeń nie przyjmuje się telefonicznie tylko 


pras 
wpeosi 


Drukiam i Nakładem „Nowoczesnej Drukarni Wydawniczej* Sp. z ogr. odp. — Saanowiea, Sobieskiego 18, 


"NET > j "4 ” 
a aE S > 


tedaktor odpowiedzialny: Wit Krajewski 


